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Plam. 1 4 F. 


laudabo Dominum in vita 
mea: pfallam D E O meo 
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Lauda anima mea Dominum, 


Na Pogrom Käntymird Bäfzy, 
y VVoysk Tátárskich, 


Roku Pänskiego, 1624. Czerwca 20. Miesiaca. 


KAZANIE 
,. Chwal dußo moiá Paͤna / chwalić beoe Pana 
za zywota mego. Plalm. 1 4 5. 


O wßytkich Woynaͤch / z ktorych 

tato Crynmpbator odchodził Dawid 5, Ste yczaß 
R) Krol waleczny / pierwßego odwrotu nie mows 
czynił nikedy / iedno do progow BOsych/ zwyćtze 
przed Ecore Choragwie nieprzyiactelſkie ſtwie, 
rzuczał / zdobyczy ſwote zaprowadzal / 
Glowy nawet y Oreja miotal Filiſtynſkie. 
Swiaͤdkiem tego teft Feb Goliatow / do Jeruzalem zdnieśiony/ 1 Rege? 1e 
rzuczony od nieno y miecz / przed Arke paͤnſka / przed ktora wiz 
ial zaͤwße na wieczne paͤmiakte. Toż ia vczynie dnia dzis iey⸗ 
Bego / vſtyßawßy o znal omitym Pogromie Etory vezynil Pan 
Bog / nad okrutnym Rozboynikiem Tárárftim C miedzy Bole 
fiowcem d Adliczem) przez Ene Rycerſtwo By J. N. Pant 
náfego niedawno; zantoſe wßytke zdobycz / y oreja / y by tych 
Olbrzymow Pogaͤnſkich przed progi Boga moiego / y chwalić 
go bede Pfälmen Dawidowym: Pfilmem ktory pifäly pálce 
wielkiego boiownika y do pifmć madrego / y do rozumnych biz 
tew wyćwiczóne. Dórwyćie mie ta godzina / d ia obroce caͤla Bone 
nd chwale Pánd mego/Étory snámtvessntl milosierdsiewvicle =" 4 
kie / gdy vczynil potegevo rómieniu fivoimy rozproßyl y pogro⸗ 
mil bórdych vo myśli fered ſwego. Złożył mocarze z bársego a 
podniofi pokornych. YO umie Panſkie. 

Ya Dawid 


1,Reg 17. 


U 


8 naß S. drugdy bo chwal BOiydy 


chwaks wzywa nicbá y żiemi / lako gdy śpiewa / chwalcle 
Boje to^ pA Na ná Niebioſach / chwalele go na wyſoko⸗ 


site. geidch / chwalele go ná ziemi / Smocy y wßelakie przez 
póśći. Wola drugdy ná rozumne credtury / ktorekol⸗ 
wick fie znayduia nd niebie y ná ziemi. Drugdy wzywa Je⸗ 
Pl, 147. rozolimy abo Syonu z podezas wßytkich narodow y luosts czaͤ⸗ 
fem dzlatek niewinnych / y ſtuzebnikow Bosych ná flużbe Paͤn⸗ 
ſka / ofobnie oddzielonych ; podczós mota ná credtury bezrozu⸗ 
mne / bezdußne / iako ná ognie / grády / dzdze / y ná wßytkie 
czyny Panfkie. Wiedzac icdndć on dobrze / iz 2508 gdy prás 
gnie chwal od nas / nie pragnie ich dla siebie fómego / ktory 
przez fie wielkiieft y chwalebny nazbyt, ant potrzebien 
Plilm.47, dobrnáfzych, 43 go fami przez fie chwalić bedziem / toz fie mu 
dofyć dzieie od nas wzbudza siebie ſamego / y pedzi do chwa⸗ 
ły Dosey / Spierodiac Chwal dufzo moiá Pana. 


Pfal. 148. 


Pfalm, 15. 


Chwala Keo chee poklon 666465 chwaley BO gu / ma go hwalté 
zę ¿0 wduchuy prawdzie, ma go czćić 3 włafney máternoftbi ſwo⸗ 
loan, 4, iey / o co medrzee vpomnial / ma paͤnu nie tylo czołem / ale y ſer⸗ 
cem bić / fercem nie zbieglym do rzeczy innych / y ktore nas für 
mych opuśćiło / ale naßym / a tym calem oraz y z duza, my- 
Palm. 38. fla,yzéilámi, Homi tedy do dußey ſwoiey prorok / y rostde 
Luc, 10. zute ley / aby ſama / iar o pant fobie woln / cala zupełna / dos 
browolnie Panu chwale nioſta / onemu ſtuzyla y chwaley ofióre 
oddawala / iako vmie naylepi. Chwal dufzo moiá Pana, 4 
pufa ihe bufiéco? Chwalić będę Pan zd żywota mego, śpiewać be- 
dra de Bogu moiemn, poki3yébede. Pietna odpowiedz dußy. 
Stluoße co BroluwielEi do mnie mowiß / y radabym znaezny iás 
ki pok lon chwaley oddaͤla tobie pinu Stwórcy moiemuz ale ida 
ko mam śpiewóć pieśń périffaw śiemi cudzey ? Sasiad moy / 
Cidto to mote ktore przy mnie nie potemu 5 ćidfo ktore fie kai / 
obẽigza duße / y ziemſkie pomießkanie; tu tylo nádaició naßa / 
dcza- 


Prou. 3. 


Sap. 9. 
a 


śczaftka náfzá nie tu / ale w $iemiżywiących : Abowiem tá m ae 
Siemid vinierdiacysh iaſt / yz tey do tamtey przenosiny náfie / y Pale 145 
Woney drugiey semi / d w domu Bozym / na wieki wiekow Plalm, 83. 
chwałę ma Bog od blog osławionych fwoich , tyd) wßytka | 
robota fáma chroalg tego ieſtʒ teras śmierć naß ieſt nie zywot / z cor ss | 
abowiem Pielgrzymuiemy od Páná , przy Etorgmbyć/żymwot 
ieſt: w nadz tel tylo zyiemy / y przeto w nadziei tylo chwalić moz 
zem / w nódzieiśpiewóć ; nie tad tedy śmierć naß ieſt / dle 3 
kad zyiemyz nies fraͤſunku świdtó tego / dle znadzieiey wieku 
prayßlego. Tam gdy przyide chwalić będę Boga mego poki 
będę, á bede tam nd wicEi wiekow dali Bog / a 3A épelley ies 
go nie wynide nigdy. 

Spieway y ty dußo Polſka onid dzis ie yßego / a mow z 
Dawidem / Chwal dufzo moia Pan, Wiem co rzeczeß na to / 
chwalić bebe Pana gdy przyide do zywota wiecznego / pokt tán 
bede. Jednak y tu / profe cie / vczyn chwale Pajnſta / ponit? motes 
waß cte oſwobodzil Pan od Zboyce okrutnego / od mieprayias và od 30 
élclá Brzyżć S. przez Etoryś ty odkupiona. Niewieß tego iż boycy. 
ond wieczność błogofłówiona tu ma fivoy poczatek / a niet edy 
indzie / icono w tey kupie / w tey czerkwi ktora leſt oblana Erwig 
Chryſtuſowa ? Niewierne Poganſtwo / iz nie wierne / iuz ieſt na 
potepienie wieczne oſadzone; tyś dußo ſama y iedyna wybrána 
left/ dbyć do wieczność: oney niebieſkiey weßla. Do świętnice 
póńjEicy nie w chod3ono beze krwiz do oney wieczney Swiatni⸗ 
ce niebiefEiey nike nie wnidzie / ícono ten / Etory omoczyl Räte 
ſwoie / y wybielik ia we krwi Barankowey. Takie fa wßytkie 
duße Erwig nabrosfa Chryſtuſowa odkupioncz takich duß vfce 
wielkte / nie dawno fa wydaͤrte z rak wleczney śmierći / zpaͤzu⸗ 
row Smoka piekielnego / gdy Bog vczynil potege to rámieniy 
ſwoim / a haͤrdych rozproßyl vo myśli fercó ſwego. Bloge ſtaw⸗ 
Clef Pana dufe wierne / śpiewayćie Panu / ktory was znowu 
wezwał do Syonu ſwego / w Etorym pieśń péáriffa spteredé 
możećie ; Nie śmiem zle tuß ye / nie śmiem / dle rzeke przećie / 
bys eie byliwieżniowie moi / z rat bezeenego Poganſtwa nie wy⸗ 

A 3 darci/ 


Heb, 104 


Apoc, 7. 


Luc, 3: 
m 


| _ €hwats 
Boa od 
Tiewia⸗/ 
| mioteFpol 
Rip, 


Phl, 112, 
Palm, 8, 


Ezcch, 35, 


Ezech, 17. 


dare / podobno bys eie byli y Boyd) y Aosdioté lego S. v sbdz 
wienia waßego pozaͤpominali. Teraz możećte wolnie y befpiez 
cznie / ia ko wiiemi vodfiey krayknac weſola pieśń / niebieſta 
chwafe czynić sv Zboycow Tataͤrſkich wfyrEo precz / brzydka 
niewola y dußy y éidid td tylo latáláby przed oczyma. 
Chwaldufzo moia Pana. Niewinne dstatecstt nie dawno 
od Awd Tatarſtiego s paͤßezeki wydórte/ niedawno Brztemś. 
myte / przez Wielmosnego yctinánd polnego Boronnego ná 
wozów kilkadzlestat pozbierane / chwaldie Pana Erzykiem y 
placzem teraznieyßym. Ośliśćie obrzydliwey niewoley niewin⸗ 
niatka nebsue / do ktorey Tyraͤniſka ebd zagamaͤla was / teraz 
teraz chwaleiez dziatecz ki Pana chwaléies imie Paͤnſkie profes 
Niechay bedzie imie Panſkie blogoſlawione 3 vſt niemowiatek / 
ys ſacych piersichwatd Boża niechay doſkonala bedzie. Pod⸗ 
nioſt abowiem was Bog od ziemt vbozuchne y praͤwie z grobu 
śmierći / aby was fivego czaͤſu miedzy Rig zeta ſwoie poſadzil 
w niebie, Veiezeie fle nedzne mátti dziategzek waßych / Orde 
troć od was wrodzonych y przed tym y teraz z wielka boles cia / 
vczynil Pan milos ierdzie wielkie zwamt / gdy wam powroeil 
dziateczki / y ieſtes eie maͤtkami ſynow wefofe baͤrzo. Podzie⸗ 
Euyćie DO gu y chwaleie go / abowiem owoe zywota waßego 
przez Brew Chryſtuſowa blogoſtawiony / wroetl fie do was ich 
krzyk y płócz wiel£i rozzrzewnil Pan z krople les ślerotet 3 tds 
godeczek ich pochop wziely az do nieba / y do Nawyzßego poz 
ſtapily / y nie wroćiły fie naͤzad / bez milos ierdzia wielktego. 
Nowy Herod Dziectoboyca przyßedl byt w Raͤntymirze tym 
do Roroney / ys gniazdem praͤwie pochwytal ptaͤßyny te nedz⸗ 
ne ys maciorami ſwemi / przyßedl do Liban Chrzeselanſtkiego 
aby porwał z niego drzen Cedrow zacnych / to ieſt dziateczki 
maluckie / do ktorych nam vkazuie nawyzßa prawda / mowige: 
Jes li fie ntes ſtaͤniecie táto te malutkie nie wuldzies ie do Nrole⸗ 
ſtwa Niebieſkiego; Nioſt ie Sep ten pod Bialtogrod do beze⸗ 
enych Hárpiy fwoich ná wieczna zgube y drapie piekielna / aby 
z nich zdprzóńce poczynił Chryſtuſowe / y vo miefu Taͤtarſtim 
piste 


— BR A 


^ 


prscbfetym / bat eviscisne MEorónowa Machometa potepior 
nego. Od wieesney émicrct oſwobodzone niemowiatka przez 
moweie dzis ia / a spiewayciez Dawidem / Chwal dufzo mo- 
ia Páná s chwalić będę Pana za żywota mego, śpiewaćbędę 
Bogu memu ,pokibędę, Chwalcie dziateczki niewinne Paz 
ná /3śiódnyćie 3 wozow tych ná Etoreśćie ob refi miłoślerney 
Cbrześćióń(Eiey pozbierane / nie dawno po krwawych bolach 
Cnego Rycerftind 5 d bieczeie ſukienbi białe na sie / wience na 
głowtiwdfe / á tbźćie3 Proceſſya do Ros sio la / a Panu D 
czołem vderzćie / 34 b wiebode / s wolnose elal / ale y duß m 
ßych / abowiem dobry / aͤbowiem nd. wieki milos terdzie tego. 
Wielt ie milos ierdʒle pokazelo fie nad vedi / Baga nafiego / 
ktory dla toas ( tab ia trzymam) niewinnigtek fivoich/ haͤrde 
Pogány pogromił /mftecs Murzy yx omunnili obrocil ; nade⸗ 
te y buczne Biſurmany poniżył / zawory seldsne pita notaz 
mal / tako niegdy dla Cyrus Pomazdńci ſwego. Y wyście poz 
másáricámi na scie S. zoſtaly / y wam zgotowane fa [Eti by 
zaͤkryte / ytdtemnice wielkiego błogofiówinfired. Nuze nuże 
ro3bíerséte miedzy Ste / rece Bialychglow miłośrernych / te oz 
śieroćidłe / te nedzne Oziateczti / od mátt ſwych oblakaͤne / a 
wychowayete ich ná chwale Boza / aby z nich pochwalony był 
Pan Bog Étory Bobry / ktorego na wiekr kwitnie milosterdsie, 
Chwal duſzo moia Pana, chwalić go bedę 2a zywota 
mego, Mow te fiowóSwiety Jakonniku Naͤrmelltahſiſkt / kto⸗ 
ryś przed okrutnym niedawno Kaͤntymirem ſtaͤnak / nte idto 
wiezien / ale ik o owiebodny y pobozuy Chrzebelanin. Vsiadl 
Tyran bezecny pod Baͤldachtnem / ktoryz iednego Bościęłć S. 
porwaͤny by reka b wietokradzka tego Hordyncow / rozkazal 
do siebie przyprowaͤdzie braried Swietego / chcac tego aby ide 
ko Bogu Ziemſtiemu / czolem przed nim vderzyl ezlowiek Zaz 
konny. Mezute fie opó Teranowi / y ezel ktora pod tym Bala 
dachinem bymálá Chryſtuſo wi Pánu / ntechetal oddae Tatarze 
plugawemu / ktory podawal mu boty five krwia niewinnych 
Chrzeseian zbroczone do pocdłowónia, Ale on lakoby ieden 
byls o⸗ 


To vay» 
nity Dziad 
tfi te we 
A wowie 

tam za⸗ 
wiezione. 


Efai, 454 


Karmeli- 
th od un 
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Ap. 6. 10. 


. Reg. 19. 
Efalm.78, 


Modlit- 
| wh ówie- 
tych, 


byt 3 onych trzech WIfodziencow nie vſtraßonych / ktorzy poklo⸗ 
nu niecheieli vezynie stoten Balwaͤnowi odpowiedzial. Chrys 


ftus moy Etorego chwale / moze mie wyrwa 3 retu twoich Cg» 


ranie / co iesli nie zechce / wiedz o tym Baßo / iz Ciebic za Boge 
chwalić nie bebe / ani ia nog twoich predkich na wylewdnie 
kewi CbrscécidrifEieg calo was bebe, Na ktore flomd rozgnte⸗ 
wan Kaͤntymir / ſam ßaͤbla ſwoia Orie cánte mu zaͤdal / w głoż 
we iedne / druga w ramie / od Etorych on S. Zakonnik vmdrt 
ßezesliwie ; teras dußa tego chwali Bog / y chwalić go bedzie 
nd wieki / a to iz chwaly Dóńftiey nieche lala Cyranowi oddde / 
yczei Bozey Pogaͤninowi. 

Chwal dufzo moiá pana (mowi tera3 o. ten Oeiec) 43 
dußami innymi wota do pana BOga / pokiß nie zemśćifi fie 
Panie krwie niewinney / ktora ieſt wylana / nad tymi ktorzy biez 
gag po ziemt? woła z Heliaßem lako vezen Seliaßow: Nie 
widziß Pante B Oltarze twoie Pobáricy poobaldli / Baptany 
twote posábidli mieczem ? Kościoły 3 plandrowali / z Puſtoßy⸗ 
li. Wola 3 Dawidem S. Boze przyfiło pogaͤnſtwo do dzie dzie⸗ 
twá twego / 3mázdli imie S. twoie / wylali krew Swietych 
twoich / nie ma Eco trupow grześć. Vderz Pánic vo nieprzytaz 
cioty twoie / ktorzy bluznia Imie Swiete tiwote / ktorzy Krzy⸗ 
ze / Boże mebi po gos eincach wycindia / Bościoty Inpia / aby 
y pamigcki nie bylo / drogiego okupu przes Brew two⸗ 
ie nadrosßa Chryſte Jezu w Roronie naße y. N coż bedzie daͤley 
3 wielk im imieniem twoim? N tál ma zginać y wniwecz poóbs 
Brew Bwieta tivoid / prace twole 2 y trudy one krwawe ? Taz 
ka chwala Boża ieſt S. tego nowego Meczennika / y drugich 
ktorzy dla zaͤchowaͤnia wióry S. átolicticg/ dla cnoty tdticya 
kolwiek / lubo to Raplant / lubo nie / gaͤrdla five potráéili : Edz 
zdyz nich śpiewa : Chwal dufzo moia Pana, od didtd teraz 
odwiazana ábyé w tedney ßac ie ſluzyla Sogu / wezmieß ſwego 
ezaſu y druga / góy fie liezbaͤ braci twych wypełni. Chwalié 
bebe Boga w żywocie moim tym wedle dußey blogoſlawionym 
śpiewóć mu bebe / potis nim bebe s d bebe na wieki, Ni 

ie 


Nie vfayéicw Xiażętach ,w fynáchludzi, w ktorych 
niemáfz zbawienia. Ja namawiam ludzi do chwaly Bozey / 
á oni wi ſtrone ida bo Riazat / do (snow Bohaͤtyrſtich / y moz 
wig? Nie mamy kiedy Boyd chwalić / obowiazaͤlichmy fie fuz 
3ba Xiajat / y Krolow. Vpomina tedy Dawid S. ná wielu 
mieyfcacb Pfálmor ſwoich / abychmy tey baͤlamutniey wiecey 
nie czynili: Zaprawde marne ieft zbawienie człowieka, by 
niewiem Eto był: lepßa teft vfac w Pánu / á niż vfóć w Riaze⸗ 
tách: dobre ieſt mieć nadzieie w án / aͤ niż mieć naͤdzieie w 
%iażetach : w Pánu naͤdzieie mdigcy nie ſlabieie / dat fie trwo⸗ 
35: przeklety zas oz lowiek / ktory vfa w cztorwiecze/y od Pana 
odſtepuie ferce ego, Nakonies / Paͤnſkie ieſt zbawienie / Bog 
naß / Bog teff zbaͤwionych czynić; prawdziwe w Bogu naßym 
feft zbawienie. Niechay powſtaͤna niewiem idesy Dobátyroz; 
wie / niechay fie wyrwa 3 haͤrak terami ſwoimi Riazeta ciemno 
śći/ Czórći potepieni / niechay naͤklada gußel ſwoich / piatn 
ſwoich tużinem po Rozactwie y drużynie ſwey zbieróney / voz 
ſtancie wßyſey y rátuycic Adherentow waßych / nic nieſpraͤwi⸗ 
ćie; nakoniec lubo to 3 niechec ia obaczyćie y wyznacie / iz (am 
tylo Bog ieſt ieden á prawdziwy , oprocz ktorego , nie- 
máfz$adnego. Cofietyczefynow ludzkich / y w tych fldba nds 
osteić / klamliwi vo obietnicńch / vmieráta predko: gdy gwałt / 
vdickdia / zdrady pełni. Ludzie to wßytko / ludzie mowie / poz 
dobni tobie / potomkowie Adaͤmowi. A teśli Adam tál wiel⸗ 
kiemi ſkarbami z Nieba od BOgd oßaͤncowaͤny / gdy był we 
czći nie zrozumiat᷑, dbo iesli niektorych tlumaczow fluchaf / 
non pernottauit , nie przenocowat / to ieſt dni iedney nocy wo voe 
ſkoßnym onym Baty nie wytrwal: laͤko ty owych / ktorzy 3 mios 
dos ei do grzechow iako fiyp leca / y v ſweywoley wlaſney / nice 
wolnikami ſa / lako tych / ktorzy pobłądzili z żywota, ſtatecʒ⸗ 
uo maß rozumieć ? myliß fie / myliß fie człowiecze na tym 

arzo. 

BogSpomożyćielem náfzym na wieki ( śpiewa roe 
rok naß) ale marni ſynowie ludʒoy / klamlirvi ſynowie ludzey nd 

P wagácb/ 


m 
Palm. 

X0yniow-. 
Fi pfonne 
od chwa⸗ 
ly Dojey. 
Palm, fpe 
Pfaal, 1174 
Pfalm,77, 
lere, 17+ 


P(alm, 67. 


lerem 3» 


Deut, 3% 


Slaba na 
dyieia w 
ludziach. 


Pfalm, 48. 


Píalm, 61. 


, wagóch / dby oßuktwaͤli (mis maͤrnos el fimychzeGiebie, Lie 
ef 1 75 rozumiem aby te ſlowa o lada kim mowił Dawid S. Filii homi- 
num to ieſt Slachta / y wielmozni / bo w yborofEim Beneiſeh, 
3nác3y fyny mezow / ßlaͤchectwem ybogáctiwy znacznych / 348 
Pilm, 47, Bencadam zuńczy / nieznacznego ezlowiekeh / czern wlafna. W. 

Pfälmie 47. napiſano / Quique cerrigene , & filij hominum, to 

ieſt pros el ludzie / y zacni / 3dvas weſpol bogaty y vbogi. Sko⸗ 

ro tedy (mow Dawid) polozyß ßlachte y bogacze nd iedne wae 

ge / a na druga mdrnode ſame / bez watpienia mórność przez 

wazy / y daleko lekßemi beda / niz ieſt mórność fúmá. X rozu⸗ 

ty / aby eie ten z niebeſpirzenſtwa wydaͤrl / krorego tak 

wielka mórność ieſt c krory fie vſtawicznie leka / y rozmaitemi 

fruſunkami vtraptony ieſt / nad ktorym wiele traͤgediy wisi / y 

mieczow golych? X rozumieß ty / żeby ten vblogoſtawil ciebie / 

*tory firm dez odla blogoſlawie niſt wa ſwego v ciebie wyziera ? y 

Etory fiim poddany ieſt prawom s miere r Zdrowie ſwole y ſeze⸗ 

Scie Plasie Pan Ziemſki na orßaku wielu flug ſwoich; tyś tego 

ratur cse Ee / ezaſtka tedy ieſtes yzdrowia y ßezes cia iego: 

On od Ciebi: żebrze ßezes c ia / a ty od niego? On vfa tobie że go 

botiem twym oßanczuieß / ty od niego maß zbawienia czekaͤce 

> O paleńfiwo wielkie? Nedzny czlowiek / ktorego wßelka nde 

Mim Fel. Ostetd vofptera fiend człowiecze śmiertelnym : bo wßytek poste 
MOEN, lek iego z vmaͤrlym czlowieklem ginie. 

X Co iesli vfáé fie nie godzi w człowiecze / by nawietfiym / 
Tyvanow y nam fie tą bać człowiek mnie równego we wfyrkim / d dla 
NE fie boińżniey odſtapowas Bogi moiego / y wiary S. iego? Boże 

uin. tego nie day. Vie bali ſie Cyrano w okrutnych / Swteći Me⸗ 

czemiicy /s ochota Piotr S. eol na krzys / Andrzey takze / na 
Preytto- ktorym przybity gozdziami / y kazal / y modlitwy czynił/ a oba⸗ 
Alec votal fie ciezko / aby z niego nie był zdiety żywcem. Nie bali fie 
Tyranow / Bwieći Martinianus y Procefius, gby vſta ich Es 
mieniami tlucʒono / bo ſlyßeli na ten czas glos 5 nieba / chwała 
na wyfokośći Bogu. Nie baf fie S. Polikárpus, ná plác wy⸗ 
chodzaey / miat dla czego; abowiem vſlyßal od Anyola glos 
wdzie⸗ 


wózieczny/ Mesnym badz Polikárpie; y wyfokim vmystem, 
rzeczy twe odprawuy. 2f góy Edcí chcieli go go$ostémt przy⸗ 
bitáé aby doſtal ogniowi / ktorym miat bye palony / ute potrze⸗ 
bá (rzekł) gozdzt / ia ogień ten dobrowolnie wytrwam. przes 
lett fie płomień fam tábicgo meztwa / y niezwyćleżonego mes 
czennika 5 [Elepem 3 siebie vezyntonym otoczył / aboretem flus 
dze ſwoemu / arcum triumphalem 3 ognia Bogchćtał byl vezynie / 
y pofasáé innym / prze Logo żolnierz tego zwyelezal. 

Lie odſtepowal widry o wietey lu/zus mlodzieniee / bo gdy 
wegle żaczyfie / ys kadzidlem ná reke iego byty włożone / y Eaa 
zano mu ia wyćiagnać ná Oltarz / aby od bolu y ogień y kadzi⸗ 
Oto rsucit / y zdał fie Diablom ofiárowdé / lubo to potrvarntes 
wolal aby ezlonki iego ſpalone byly / antz aby bez grzechu miat 
Oguids rekizbywac. Toż vezynila S. Cyrille biatagtowa / ſer⸗ 
ed Bohatyrſkiego / iako swiddesy Maͤrtyrolog Rzymſki. Co 
tu ma czynić Mutius Sceuold / dbo Etory 3 onych ſtaͤrych ? 
Mutius wytrwał ogień ná oltarzyku / ale zbolazniey mezuym 
był / bo eudem ſwey elerpliwosel Arold porásit / ktorego zaͤbie 
nie mogl. W nich nie bylo zadney boidsni/ Etoraby im vige 
czynila bolu lekßego. Gdyby Juſt y Cyrille troche byli reti ruz 
pyli/ y wegle zrzueilt / mogli fie fpodziewóć chwały wielkiey / y 
honorow. 

Nie odſtepowal cnoty y widry Theodor młodzieniec S. 
ktory góy edly dzień wokrutnych metách / idto na delicyach 
ſtrawil: Sedzia raͤdzil / aby o fobie myslil; weſo lo y mez⸗ 
nie odpowiedział; Boday 2 háribienibyli wfzyfcy , ktorzy 
fig ktaniaia ryczynom,y ktorzy fig hefpia w obrazach fwo- 
ich, Wies ono niewymowne bylo meztwo dziećiećić Japon⸗ 
ſkiego vo tych czas iech / nad ſpodziewaͤnie ludzkie. YO erzyna⸗ 
fiu bylo leciech / ledwie foba wlad mogło / dle predko opos 
toíábáé poczelo Maieſtat Paͤnſti. Byl ten mlodzieniaßek 3 ine 
nymi do flupd przy wiazany / aby zyrocem dla Chryſtuſa ſpalo⸗ 
ny bst/ goy plomien powrozow tego dopadł / odwiazaͤny do 
maͤtki / Etova przy drugim flupie gorzala / eießge is y vpomina⸗ 
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facsoná mursecse: Także to fynuz ftanowiska twegood- 
chodzifz? Wderzony tym gloſem / aͤcz byl odßedl nie tal iak o 
3bieg / wrodit fie nd five mieyſce: N bez przywiazania żadnego 
okrutne ognie do piersi ſwoich przypus eil / yzwyćteżył. Mia⸗ 
fto powrozow y lancuchow miał ſtaͤtek / nie vſtraßony żołnierz 
mlody Chryſtuſow / naͤpoly ſpalone five czlonki widzial / y mak 
ſwoich / idto delitiy zaͤzywal. Lifty 3 Japoniy / Hiſtorye z In⸗ 
diy / wiele taͤkich rzeczy wſpominaia / ktore 3 pierwßym Ros cio⸗ 
lem yz meczennikamt tego rowno fog. Wies idEo wielkie ſerce 
bylo w äkubie puſtelniku S. na ktorego gdy Diabli wpoftáct 
Iſaurow / lako rozboynicy padli / on na oͤmiete nie lekliwy / ro⸗ 
zumieige iz wlasni zboyey tog / zaͤraz dlugie włofy y po ßyiey / y 
po ramionach roztoczone zebral / aby im naga fiyte/ mtecsowt 
nagotowana vkazal / y tátim kßtaltem przez cala noc oczeki⸗ 
wal ómierći fivotey / ktorey wielkim fercem wyzywal. 
Wſpominam dla tego mile / dzielaͤ ſtaͤrych y młodych Chrze⸗ 
se ian / abym zaͤwſtydzil owych / Etorsy nie dawno dobrowol⸗ 
nie / Rable dobyty przeciwko ſobie nieobaczywßy / dla ſweywo⸗ 
ley pośli miedzy Pogaͤnſtwo / y pobiſurmaͤnili fie / y bezeenego 
Machometa przyiawßy Alkoran / Chryſtuſem zbáwicielens 
ſtwym pogaͤrdzili. Kzeka / ClesEa niewola Cátár[Fa / brzydkie 
iórzmo Tureckie; prawda 5 brzydkie cieżkie / dle ćieżfia niewola 
Czaͤrtowſka / iaͤrzmo potepienia wiecznego / nd Etore zaͤrabia⸗ 
cie / gdy dla ßtuczki chleb / dla ßkaͤpiny troche / Chryſtuſu Paz 
ná dobrodziela waßego odſtepuiecie. Ale y wy ktorzy Fable 
Pogafiſta vſtraßeni / y prsenoótnámi sá morze zaͤtrwozeni / ſpro⸗ 
frego Macho meta 34 wodżć dup wäßych prziymuiecie / nie wa 
chodziete báriby wieczney / á to prze niewies eie ferce waße / 
śmierći meczenſkiey lekliwe / zy wota bezecnego / plugaͤwego / y 
ſmrodliwego cheiwe · Vbiegalt fie przed tym Chrzescianie do 
Borony meczenſkiey / y teraz w Jaͤponiey 20, tyétecy Cbrscéciz 
an pormálo fie do Roroney / gdy obaczyli 4 ono os mi palono 
( miedzy ktorymi on mlodzientaßek był wyżey wſpomnian y) 4 
vog nikezemni y boiazliwi / takes ele zniewieśćieli / ze y flows 
pray⸗ 


przykrego od was Pogánin nteflyBat / gdyśćie w rece lego poz 
sli /34przeliócio fie Boga / d miáfto niego voybráltácie fobie za 
3búwicielá Zboyce niecnotliwego / fYfácbometá potepionego» 
Wroććie fig przeftępnicy do fercá , y waßego w Etorym niez 
gdy goſpode foie miat Chryſtus / y Chryftufowego / Etory 
bof ſwoy nd Krzyzu otworzył / dbyscie v niego iaͤk o gołebice 
wopocznych mácslochách przemießkiwali. YO nim tylo (ámym 
zbaͤwienie rodfes vo fynu człowieczym / á po gotomiu wiſynn 
Diabelſkim C idi ieſt Machomet ) abaͤwienia nie maß. 
Wynidzie Duch iego, y wroéifie doziemilwoiey, w 
on dzień pogina mysli ich. Bywa to nak oniec / i ten ktory 
fobie Neſtorowe lata obiecował / od goraczki krotkiey / drugdy 
od nagley śmierći znies tony / poczuie laͤko ſtaby ieſt ten tego zy⸗ 
root / tá£o ſlaba flawed. Similisque vitro , fragiliter fplendido , iał o 
mowi Auguſtyn S. wſpominaͤlac ficześćie Rzymie. Drugim 
fie fini / a oni wyſokie ſtogi z pieniedzy gromadza / y nikomu dni 
Krezuſowi / ani Milzie wo bogóctwie nie vſtepuia. Palace bor 
ßtowne buduia przez fen / ſtuzby zlote y ſrebrne ſkupuia / granie 
ce móietnośći ſwoich / ßerok y długo roze iagaia; dle iako te 
wßytkie rzeczy oͤwiatlosc wok lamſtwie znaͤydule y w maͤrze z tak 
wlaśnie / gdy dufe Paͤnowie wielcy wyrzucala z siebie / pozna⸗ 
rodia doplero / laͤo maͤrne ynleſtaͤteczne fcsescta one ſa / w Pros 
rych ſie tak dálece cbelpili, Sni fie drugim / 4 oni wyſokie bus 
dynki y gory wala / niebo raͤmionami fiwotmi fpieráta/ miaͤſta y 
zamki burza / woyſka mezne gromia / dle gdy (Lorice wznidzie / 
pozna człowiek iako to márna w nich silá byla / w nocy ſtraß⸗ 
na / ná iawie nie: tak w dzień offátecany sity wßytkie / Etore 


wynosily Pany / y nducdły ich pogdrdy Boga y ludzi / vpadaig. 


Tako fen wftaváiacych Panie w miescie twoim, Obraz ich 
wniwecz obrociſz. 

Gody tedy niesmiertelny y wielmozny 25D nd odwrot za⸗ 
trabi / y twoy ziemſki Panie dech / zaͤwrocony bedzie / do ziemie 
ſwoiey / do ziemie mowie oney / Etora liche kmiotkiz Senatorás 
mi mießa / y berla 3 motykami rowna / zaraz zaprawde pok aze 
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fie / w tdtim blebzie zdbawidia fie oni ktorzy Bácuia człowiekć 
nica tego co fam ieſt / ale czym zwierzchu vpiekrzony ieſt / to ieſt 
bogóctwy / y drugimi ßezescia mátáninámi / nd ten czas ty 
Kantymirze / ktoremu w tey komediey ßezescie bylo pochlebilo / 
ty hardy y wyntoſly Baͤßo / z baͤrzego 3 ſadzony bedzie / y wro⸗ 
€if fie do wrzoſtu twego 5 na ten czaͤs ty bogaczu iak oby ockna⸗ 
wßy nic nie znaydzieß w rebád) twoich / iedno cienie; ná ten 
czas twoie o Boiowniku / sily Etoryś chćiał gorami y wyſpami 
niebo obálié / na kßtalt Olbrzymow / vo wider poyda; nie ina⸗ 
esty iak o dab ob piorunu vderzony / witrzaſki drobne idzie z ná 
ten czas twoi Adherentowie / ort Murzowie y Bomunnicy 
twoi miáfto wdzieczuych dtEldmóciy / wyẽ bedę / á Chrześćia 
anfey wiezniowie / popioły s diebie pieklu oddaͤdza. 

Ale co ma bye za trotti czas z kaͤzdym Tyranem y A932 
boynikiem / (u$ ſie to podobnoz toba 3 ſtaͤlo bezecny Kaͤntymi⸗ 
rze / na ten cds gdys pod Bolßoweem od Rycerſtwa Política 
go zrantony ſtomotnie vetekal / y plonow vkochaͤnych twoich 
od Jároflawid / od Pracmyslá / od Rroſud odbiegał niewſtyd⸗ 
liwie. Wychodzil przeklety dech 3 Ciebie / y lales przekleta krew 
twoie po polaͤch / pogáriftiemi ſtopaͤmi twoimi poßkaͤradzo⸗ 
nych / po onym slaͤku twoim złotym / siden vlubionym / poſo⸗ 
ka twoich Romunnikow plynela. Nie widziß Brzyżd Paͤnſtie⸗ 
go za foba / ktory eie gromi nieprzyiactelg ſwego / á doddie (ero 
cá wielkiego / Rycerſtwu ChrześćióńfEiemu przeciwko tobie! 
Chriftus te hoc vulnere, Chriftus immolat, e penas ſcelerato a ſangui- 
nefumic. Chryſtus Pan ( łtorego znaͤk był na powietrzu vo bis 
twie) ta rana Ciebie zabiia / y krew przekleta twole lelac / Chry⸗ 
ftus cicbie karze. Julian wybieglec Ceſarz / raͤniony na pers 
ſtiey woynie wlocznia 3 nieba / krwie ſwoies gaͤrzeia 3 rány dos 
bywßy na powietrze one rzucal / mowige: Zwyćiężyłeś Gáli- 
leyczyku, zwycięzytes zy ty chceßli / á maßli po temu wla⸗ 
dza idEa w fobie / dobyway krwie bezecney tivotey z ran / á o⸗ 
begrzawßy fle na Rrzoz / ktory náb toba ftot / mow: Ziwyćlę- 
Byłeś Krzyżu Chryſtuſow, zwyćiężyłeś, gadayze teraz ie 
guta 


ßniku przećiwEo Chrsesciduom / bluźni przeciw Chryſtuſdwi 
Pánu / pif liſty do Chryſtuſa teraz / to ieſt do Pomdsdricd 
póńftiego Krola J. M. barde / daͤniey fie od nas vpomindtac/ 
Zydami nas praesywdigc 5 4 zdychay y wracay fie z báriba do 
żiemte twoiey / y nie tylo plonow / ale y krwie twoiey / y myśli 
odbiegay przekletych. 

Blogostawiony, ktorego Bog lakubow fpomożyćiel 
ie go, nadzieia iego w Panu Bogu iego: ktory ſtworzytnie- 
bo y 3iemig, morze; y wfzytkoco wnich ieſt. Jesli teft id 
Fie blogofldmierifiwo (ma być dcs nie doſkondle ieficze / ktore 
wfpomina Dawid ro onych ſlowiech: Blogofldwient niepoka⸗ 
lani w drodze) to ieſt w tym człowiecze / Etory vmoczniony teft 
potega Boże / ziemia pogardza / nd ſwoim praeftdie / a do nica 
baͤ zaͤwße tazy. Co ieślig woliß rozumieć Darvidowe ſlowa o 
blogoſlawienſtwie onym / ktorego duße od przywaͤry wßelakiey 
Cidhd wolne sd3yrodias tak a rzecza on ktory nd siłdch niebiez 
fidh wſpaͤrty / wPaͤnuogu Stworcy wfivebich rzeczy nadzie⸗ 
ie ſwoie poklada / blogoſlawionym sáprawbe bedzie / y ftanu 
wzbior wßytkiego dobrá bogaͤtego doſtanie. 

Zo wie fie Bogiem lakubowym to ieſt prawdziwym Bo⸗ 
piem: bowiem Familia Jakuba Patriarchy / prawdziwego 
Degaͤchwalila ná ten czas / gdy Ammonitowie / Moaͤbitowie / 
Filiſtynowie / y narody inne pogróniczne Balwanom czołem 
bili. Nie ten tedy / ktory fie śmiertelnemu człowickowi lake 
Bogu klania / ma bye za blogofldwionego poczytany / ale ten 
ktory ogó prawdziwego / nie ludzkim odmianom poddaͤne⸗ 
go / dnt dobr nafiych praͤgnacego / ale zrzodlo wßelakiego blo⸗ 
goſtawietiſtwa / chwali / y w nim wßelaka naͤdziete ſwoie poc 
klada. Nadz ieia w człowiecze baͤrzo ieſt zdradliwaz ale Prora 
vtkniona ieſt ro Bogu / tak ieſt mocna / iz ia śmiał nazwac Daz 
wid beſpieczenſtwem. In paceidipfum dormiam & requieftam,quo- 
niam tu Domine fingulariter in fpe conffitnifei me. Spotoyntemowi 
Prorok) fie wyſpie / nd obie vßy vſne / abowiem ten odpoczynek 
moy polozyles wibeſpieczenſtwie. Naͤds leis w Hebr: tu teft 
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Besha st.i.fecuricas  befpieczeńftwo. Jeśli (fa iſkierks mabro⸗ 
bel ieſt w tobie / nie czlowiekowi ale Dogu vfay, X ktoz abo⸗ 
totem ſnaͤdniey ratowac eie bedzie / Eto tófłówiey / iako Bog / 
ktory 3 dobroci fwoiey wrodzoney / bes zadney prace / ten wß y⸗ 
tel swiat / nie (obie / ale dla ćtebie ezlowieka ſtworzyl / ſtwo⸗ 
rzywßy madrze y ßezodrze chowa · omi mnijyfać trzeba / ia⸗ 
ko człowiekowi / Étory lubo dla lakomſtwaͤ y nienawisei poz 
magaͤcel niechce / lubo dla flábosci / by też naywiecey chcial / 
niemoze? 

Mie ze fie tedy do Bogd człowiecze, Jeśli ora wie dla 
ſtabych ſkrzydel y ſtabos ei ciáta / gdy fie po powietrzu ito lod⸗ 
ki wachala od widtrow porußone / z naturey to mata / iz w paͤ⸗ 
zurach kamienie trzymaia / y táť fie ratuia vo latántu ſwolm. 
A tg człowiecze / ktory od Joba S. ſtußnie liſtkiem ob wiatru 
pormánym / y dzblem fuchym ieſtes midnowóny / czemu fie nie 
chwyćif Edmienić wegielnego? Edmienid ktory obrsucili bus 
downley (by te na eie zewßad vderzyly furye Czaͤrtowſkir ) dz 
byś fie niczego nieprzeleknal? patrz na Hedery Mówi Tertu⸗ 
lian) tlum ich ku dolowi / ido chcefi / natychmiaſt one pna fie 
do gory / y bez wodza wßelak iego / fame fie zaͤwießa la / wola 
dbowiem ná śćióny wióchńć z ldfjem ſwym plecionym/ a niz po 
ziemt dae fie deptóć dobrowolnie vkrzywdzone. A dy Chrześćie 
Aninie do wyſokich rzeczy vrodzony / bedzieg rozumiał 34 piez 
Ena fobie rzecz / csolgáricem bye ziemſbim / 3ámecbáé pomocy 
Dosey / ktora cie do gory prowaͤdzi?; Wielkiee to swietokradz⸗ 
two / na zie mi ßukaß tego ( vzyie flow Minutiuſa) co maf vos 
agorenáleéé, Bacze yldtorosl winną ( daley idzie Tertullian) 
ießcze mloda nie doroſla / rozumieiaca tedndE dziclá ſwoie / y 
chee maͤlaca / aby fie kedy zaͤwies il y wſpaͤrla / bo tak wfpórz 
why fle / y zwiazawßy / lepiey rodzi. Nuz tedy Chrzes eianinie 
mity / mov tak do Boga. Pod zaſtona [erzydel twoich rado⸗ 
wóć fie bebe / przywiazala fie dußa moia do ciebie / przyiela mie 


prawica twoić. A ont (to ieſt Cʒarei / ktorzy na mie steel ada 


ſtawili) daremnie ozatowali duße moiey / ronida do nizin r 
odda⸗ 


ob dani beda w rece miecsd / ezaſtkami lißek beda. Zaprawde / 
iako ten / ktory pod raͤmieniem Bozym ieſt / zdrady Czaͤrtowſkie 
łócwie zwyćieża / tal yten Etory fie wdaͤie werzeczyziemſtie / ob⸗ 
tomem fie ich effánie y plonem Sluchay Cypryand S. YOesorot 


Lib. de la» 


ziemie wedlug ſententiey Bozey zrzaczemu oblowem y pokar⸗ pis 


mem bywaͤla ei / ktorzy fie do ziemſtich rzeczy przywiazdli. 
Juzescie weßli pp. Murzowie / y 3 czeladka waßa / z wiet⸗ 
Bey czes ei do nizin stem Eich / iuzeo ie oblowem zoſtaͤli y plonem 
wez ow onych podziemnychs pokaͤrmem lißek onych / ktore po⸗ 
ezawßy od Machometd D ycá waßego / wßytkich was ná wieki 
wiekow zrzee beda, Przekleci Etorzyśćiew fáblivodfey / y w 
tutu zalozyli wßytko blogoſtawienſtwo wife / ktorych mows 


* 


Aardosd 


bros nowe Mezenc yuße niezbozne wyraża / Dextra mibi Deus Thtärfta 
eff „or telum quod mifrilelibroXY$ oi prawicótów mnie Bogiem / ponisoma. | 
i 


y ſtrzala Erora zlutu ſtezelam. O blogoſtawiony narodzie 
Chrześćidńfki / ktorys nadzieie ſwole w BO guzdłożyt / posite 
Eowaléie Bog nddzicid tvoid/25og ktory niebo y ziemie ſtwo⸗ 
rzyt / y wßytko co ieſt na niebie y na ziemi. Hardy Taͤtaͤra przy⸗ 
ßedl nd clo 3 ße edzies lat ey iecy zolnierſtwa ſwego / vderzyl na 
mátondbráne roty twoie / maͤlac vfnobẽ w bachmatach y vo fáz 
hayda kach fivoich / w ßaͤblach ſwych / rw tystacdch ſwoich / wie 
dziß (áo pogromiony zoſtal / lako veickal dniem y noca / nad 
wider predßy / odwrotow zwyk lych 3ápommiavofiy / po laͤſſach 
" keyiac / w Edłużóch gliowaͤtych / vo iaräch glebok ich grażnac 
y ginac e Omylitd go prámícá tego / y kon iego nataͤrczywy 

3 iedzezem weſpol / przelakt ſie / y plácu odbiegac mus ial. 
Ktory ftrzeże prawdy na wieki. 22 ta niemala pochwa⸗ 
la iet Boga naße go. Obietniey ſwey Bog zaͤwße doſye ezyni / 
bo y moze rat owa y chce, Prawda wióry maͤtka náswána icft 
od przodkow naßych / malowaͤna bywaͤla 3 proſta / pſtroein fárz 
bowych w ſobie nie miewaͤla / abowiem w traͤktatach y w póź 
krach niema być nic zmyslonego / zdradliwego / dlbo co od praz 


Pfalm. 


prawda | 
co ieft? | 
| 

| 


twdy rożnego. Wierny Pan we wízytkich słowach ſwoich, pay 144, | 


y Swięty wewfzytkich dzielách fwoich; táto mowi tat czyć 
ni / y vo [Iovoicd) y w dzielach PE y prawdziwy. i 
nieg 


niegdy do wiernych ſwoich; pros eie a będzie wam dano,fzu- 
kayćie á znay dziccie ;kolactie à będzie wam otworzono. 
Jepczef watpie / doy obietnice feeotey niemial Pan ßezodize 
wypelnić / bychmy go icono dobrze prości ? Rzeczeß / prosiz 
Avg ta, em dniczegom nievprośite Odpowidda 34 mie Auguſtyn S. 
in loann, Bierze to o co prosi człowieć / teśli nie prosi przećiw zbówieź 
102 initio iu wiecznemu faoemu z d bierze kiedy ma brac. Niektore ábos 
wiem prośby naße odlogtem leża / nie żeby fEuttu.niemidły/ dle 
żeby flußnego czdfh były wyſluchane. Ty icono iótoś poczal 
kolacs / a budzieć otworzono. Wierzze człowieczejośnu Bogu 

twemu/ Prawdzie naywyzßey. 
powiem ia tobie kto prawdy nie ſtezeze / on o ktorym nda 
Ato ne piſano / onmi homo mendax, kazdy ezlowiek klamen / nd conde 


loan. 16. 


prawdzt. 


Pal. 117, 


ky > zeta prorok S. zbaw mie Pdnie/ bowiem vſtal świety / aͤbo⸗ 
wiem vinnicyfione fa prawdy ob ſynow ludzkich.. Vmnieyßo⸗ 
ne tylo ? Vſtaly prarody / (Zydoro ſki text mon ) odeßla od zbo⸗ 
Pilm, 11, rtf ludzkiego prawdd. Marnos ei mowił kazdy do blizniego 
fwego / waͤrgi zdradliwe wiſtreu y w fereca mowily, Pełno flow. 
gładkich wdziecznych w gebie / 4 zdrada w fircu.- Wſpomina 


Lib. 12. 


| Ann. Tácitno Rada miſt t iaklegos / ktory sdrwierdiac paked z Mitri⸗ 


sess dateſem / oblapial fies nim / zowige go ómiotrem y oycem ſwo⸗ 
er im. przyłożył przys iege / ze niemiał 3abnego gwaltu czynić / 
flava w dniżeldzem / ant truetzna / y zaraz go da galu poblizßego zac ia⸗ 


| Peyote: gat / sdprafdiac na oftare / aby pok oy przy Bogach ſtaͤnal. 


BE: Coz daley? graz Rada miſtus iaboby ud prm lege pomniacy / 


nie zelaz / nie trucizny na Sioftre y né ſtryia ſwwego dobyl / dle 
polozywßy obote na zie mie / ßat kazal voice na nośić na nie / y 
tab ich podus ic. Takiego Radamiſta mamy z Ceſärza Ture⸗ 
Souda chiego / ze woyna nic nie wſkoral / cheial tra tatami známi / po 


| £o». krorych zpomniawfiy Bogd (ktorego malo zna) y przyślegi 


ars froviey / zóraz tegoż ou / y po dziś bzień ieficze / pfy okrutne 
3 tincuchd fivego fpuficza / miedzy ktorymi byl Skinder Baß 
przed tym / áteras Bóncymir przetlety / y chce. nas glupiemi 
poczynić / powtddátac/13 (am bli ſwoiey przeciwko nam nie 
dobywa; Dobywaß Sultagie / Tatarſkiey ktora weſpol z Cho? 
3 3 > regwińs 


ragwidmi ewoimi nd polach Bolßowfkich fe vkazalg. YO tec 
Tr ácbíauclld Turcy y C átárowte nie czytdig / ale 3 Alkoranu 
fivego vmicig pół ta dobrze wzrußae / poty ie chowalac / poki 
im ich Politoka przekleta dopußez a. Vſtaw icznie Czauſowie 
3 pokoiem do Roroney iba didas vſtawieznie ti; Rantymiro⸗ 
wie y tym podobni zboycy Tatarſey zagony naße plocsa/w oz 
czóch wlaſnych Czauſowze y poſtanikow ſamych / 4 wiec to 
ſtrzega prawdy? 

Czyni Sad krzywdę ¢ierpiacym. Jako ſprawiedliwe⸗ 
mu Bogu mila ieſt ſprawiedliwose / z tab poznaway / is nic gez 
śćiey y caeóctey nie mawia do ludzi / tdeo o ſprawiebliwosel / 


do tego / iz okrutnie karze złych Gebsiow, Jeoli tedy prawdzie 95 


wie Sprawiedliwość morwicie / profto ſadzeie ſynowie lndzey. 
Abowtem w fercu niepraͤwos et robiete / ve ziemi nieſpꝛawiedli⸗ 
wobei rece waße fiuta / y trocbenisey : 25g rufy seb y ich w 
gebie ich; erzon owe zeby lwow polamie Pan. YOnivoccsfie o⸗ 
broca tito cvooda zbiegalaca / voséiagnal {ut ſwoy / 43 oſtabie⸗ 
ia. Jako wofFEtory płynie / zmesient beda: nápabl ogien / y 
nie obacyyli florcs. 
: Boday Pánowie óvolátá tego nie dawali krzyrod czynić 
ludziom vbogim; Boday obroricámt mocnymi ſprawiedliwo⸗ 
śćiey śwfetey byli; dle ia ko widze smebrseli baͤrzo / náð Raͤrne⸗ 
ddd Sofifte ſubeelnieyß y / ychwala fprawisdlimose y okrutnie 
ta fárpáta. Wiec powidddia/t3 ná niey iako na grundie Rzecz⸗ 
poſp . ſtot / widza y to dobtze / iz niebefpieczna ieſt rzeczy dobrey 
otworzyſta nienawis ela znosie. Napiſal Plinius / iʒ Fiſci nun- 
quam mala caufa eft , nifi fub bono principe, nigdy ſtarb nie przegra 
predzey / iak o za dobrego Pana. Co tych Fißkalow v nas? co 
filácbéte co dzierzaweã / co Arendarz. Wß tek ich zamyſiedo⸗ 
bre y enotliwe iednak ominawßy) aby work: (we naͤtkali; roza 
máite tedy fortele wymyśldta / aby vbogie Mießezaͤny / kmie⸗ 
cie / goécie trapilt; na co Roronnych drugdy Praw przyciaga⸗ 
ia / do ttorych ſwwego mámmone niefprówicdliwośći tato do 
śieći / napedzala. Naͤzwal niegdy Erdian Ceſarz fBarb fivoy 
sledziona / a flugnics bo iako sledziona wiele folu do siebie b 
C 2 rze 


s 


Spröwie 
olim 


Pfalm, rz, | 


m 


a | 


Niefprx- 
wicoliw. 
ość świtą. | 
towych ly | 
oi. f 


Sigtatom | 
wpnigcze | 
Sila. 

I 


Fifeuslieni | 
fimilis, 


16,42, 
»» 
Jako 
Vog wy- 
dꝛiercow 
fare? 


U 
Ffalm, m.. 


»» 


Sap, 17: 


Spraw te 
bliwość 
nad Tata 
va mi Bo- 
Ba. 


Gamprid, 


de / ktoryby mial ſia rozeys e po wßytkim elele / to ond wsfüßy 
y zehudzi: tak zaprawde gdy (Farb. z vbogich ludzi krwi vtyie / 
biddd tey Rzeczypoſp. ktora chorobs nie vlecong / y ſuchotami 
tak iemt ginie. N ktoz tego nie widzi ( nieſtetyß) iz wiele takich 

śledzion po Koronie / y po W. &. JLiterefFinr ? Leo nie widzi 
owych Zydów / owych pobereznikow / owych haydukow vlás 
da ie mianinan / ktorzy ia ko Jaſtrzebowie gonia: ques cikt po 
Runbach / po tuͤrguch / po Jaͤrmarkaͤch / po drogach y gosein⸗ 
eich / az nimi potym ida na maͤidan do wlaſuychze paͤnow / ze 

nie rzeke na przewodnia? O czófy nie Ci; zescianiſtie / o oby⸗ 
cate Pogoͤnſkie / y wiecey ni Pogaͤnſtie. 

Panowie Odrzychlopſcy / ſluchayeie co mort do was Ja 
3diaß.. Pan iako mas wynidzie/ idto maż wotenny wzbudzi 
śńrliwość / krzyezes bedzie y woldé/ nad nieprzytaćtoły fivoiz 
mizmocniony bedzie. Wnidzie w fad dla vbogich ſwoich / y 
zbińwi fony vbogich / d vpolorzy potwarce. Jako ma wytr⸗ 
wa dluzey Pan? Milezalem ade / cierpialem / bebe teraz 
mowiłidkorodzaci/ rozproße / y polk ne zaͤraz. Nie flyfieliśćie: 
nie dawno mowy lego Okrutniey / gdy do was mowił mowg 
inna / y iezyktem innym / nierozumieliśćie po Polſku / zrozumie⸗ 
wayeieß po Taͤtaͤrſtu / nie tal (Toved ſa / iu ko dzte l Paͤnſtie nad 
wind. Jako giptezykowie za ſtaraniem Paͤnſtim iedu ym / 
lancuchem diemnosciey byli powiazaͤnt Co czym Medrzec) tak 
ywy lednym powrozem niewoley 3 podddnymi fwotmi [Erepos 
wani śliśćie vo niewola obrzydliwa · Dla czego d abowiem nies 
czyniliscie ſprawiedliwob et 3 poddanymi waͤßymi / owßem 
czyniliśćie wielkie im krzywdy / lupiac ich ledwie nie z ſtorey / 
rosbtidiag ich z maͤtetnoſtek ich / tak ia o Taͤrarowie / tak iabo 
Rozboynicy. 

Ale s voy Hordyniey / pozndliśćie teraz (do pan vtraptoz 
nych ſwoich broni / iako czyni ſprawiedliwose krzywde ćlerpige 
cym i gdys ele lupiezey waͤßey / do Ecorey niemielis eie právod za⸗ 

Onego / iukozlodzieie przy licu zuſtaͤni odbiegali (romotnte / y 
od choragwi y od pold waͤßego odpaddiac.. Gniewal fie nież 
gdy Aurelius Alexandrinus na zlodziele tak barzo / ze Aachen 
í aby 


dbs Eto inny nad nimi kaͤtem bywal / oprocs nitgo ſůmegs / wo⸗ „ 3 

dzono tedy zewßad zlodzieie y:3 licem do niego / aon kazdꝛmu Be eal N 

palce five wielkie mocno woczy ich wraztwßy / oczy wybieral / 24. 

y tak ie olepil. By chelal Ceſarz Turecki kiedy fprówiedliwość 

nam vczynic Cidto obiecowal) 3 tych dobrych Murzow / y 3 

Romunnikow Tataͤrſkich / nie zla by taka byla ta przed tym / 

aby oczy tróćili oi / krorzy bez wſtydu / prawa zadnego nie mdz 

lae do nas / wpadaia lako Zboycy we wloscinaße / y iako ʒlo⸗ 

dzirie noni kraͤdna ludzie / bydlo / pala LIVES / vost. y swie⸗ 

te Kościoły. Prawo vczynil niegdy Job z oczyma / aby niez 

myslily o páunte/ nie ſa rat doſkonali éi Zy dowſey wnnbowwie 

Tátárowic/dby ſümi nad ſoba prawa te ſtaͤnowili / a gawodza | 

ich oczy lakome / oezy wileze drapiezne do wielu drapieſtw / nie⸗ oa TA- | 

godni tedy innego Eardnia / tedno aby ocsyrofetecsne potráéili, wille. 
Daie pokarm łaknacym» Jato niewinnych broni Bog / 

ynie daie im krzywdey czyniẽ / tar y glodnych zywi. Szezodro⸗ pów 

bliwarebetego / a kto wychwali? Oezy wßyekich nadziete ma⸗ . 

la wi tobie Pónie/ a ty daß pokarm im czaſu ſwego. Gewieraß Plal 144. 

ty robe twoie / Y napelniaß wßelabie świerze blogoſtawien⸗ 

ſtwem. Puscze fie tedy Chrzeseianinie na opaͤtrznos e świeta 

tego. Jako oczy flug w rebách ppunow ſwoich / tak oczy naße 

do Pánd Boganaßego / az fie nad nami zmiluꝛe. Niewola troo⸗ 

tá Chrześćiśdniinie ftot zu Kroleſtwo / rzuc oczyma twwolmi nd vez 

ce Partie / na ktorych tao świddczy, Msdiaf / napiſany ieſtes, 

má rece one / krore icóli tak ſezodre fa y napodleyßym beſtiyk om / el. 49 

ze napelniaia kazda znich blogoſlawienſtwem / züprawde nie 

beda Pape tobie / nd obras: So zey ſtworzonemu zwłaficzć „ Do tych 

Chrzesciauinowi / to teſt Rroleſtwi niebieſtlego daledzicowt? MORE AS 

Nzeczeß / (fplanórowatwłośći noie okrutny nieprzylaćiel/ Los wal ata. 

pytámt flap ſcwoich podeptalzboza moie / lole mote powodzia Syn: 

pPogdńfiwógnieśtonefa / Bárárica Hordynſta praylecidté/y po 

palitd vof sete pfienicemote. Nie fraſuy fiedupio Chrsescidriz 

(Pa ;wroćić fieto voßytko / co obzaͤrta ta beſtya pop fowdtds Gz 

tworzy Pan (Edrby ſwoie niebieſkie /puóći 63b3c ſwoie / WYPUŻ rfl. 10. 

sei duchń ſwego / 4 Lede ſtworzenia nowe / y eonover fie bali⸗ 


bog 


lob, 37. 


He 
ÉS 


Ariftides 
ia oratton, 


» 


Pal. 118, 


2 


» 


Glee 11, 


» 


Genebrard 
in refponfo 
ad iudicos, 


Wiesy 
<hwyftu- 
pwe ih- 

Fie? 


bog twarz ziemie twoley. Maß Boyd pray fobie; maß z nim 
wßytko / o coż fie fraſuleß ? Rambizes Krol perſti / tak dobry 
Eo ten Rantymir przeklety / ſpuſtoßyl bylpanſtwo Mgyptſtie 
36 czaſow fiwoich / fraſowali fie barzo IBgyptcydnie.; ktorych 
pocieß yl ieden tym kßtaltem. Na wyfota wieżą wßedl w put 
Mata / y wiedney rece erzymaiac kubek wody Niluſowey / 4 
w drugiey brete ziemie / wolal: Nie wam nie obyło Rgyptey⸗ 
śnie / poki te dwie rzeczy wam nie (a odiete / Woda d Ziemią 
Sgypeſka / woda m iaſto dzdzdu / żiemić miećieidta. Wyzey 
ia chce ſtanae / y wyżcy moroté : Nie fraſuyete ſie / ze Ruſta / 
Przemyſta / zlemie fa ſpuſtoßone / prziydba d predko do siebie 
te wlos ci / teśli Bogów retu wäßych mieć bedziecie: Mawial 
Dawid S. ibufiá moid wreku moich zawße. Dußa dußey wis 
Bey Bog te / ten pobi w rekóch naß eh teſt / poty swami blogos 
d bedzie dalibog nd wieczne ezaſy. 

Pan (pętanych rozwięziie: $»ufd moid chwal Sg / 
ńbowiem okowy zrzućił z nog tych / ktorzy nimi zwiazani byli, 
Wielkie okowy fa Leon Diabet nd wiez nie ſwole kladzie / te zrzu⸗ 
ca / y do prawbziwey wolnosciey wierne five prowadzi. Abide 
fto tych pet daie Pan inne wiezy zbawienne / (do wieńce bros 
gie / (Eo lancuchy złote / ktore on sowie wieży Adamowe : PO - 
Liagne ich w wigzách Adàmowych ,w powrozách miłości. 
Do tych alea one lord Oblubie nec: pietne fa tógody trote 
iako ſynogaͤrlice / lá twoic idto nofimia. Byl nielaki Rabin 
nd imie Joseph Albo / ten chcac prówo Moyzeßowe zaleelie / 
twirdzit / i$ Ewangelia naßa prdvoem nie ieſt / & to dla tego / iz 
nigdy Chryſtus w Ewaͤngeliey nie czyni grzmotow / ani pioru⸗ 
noto / śni miecza dobywa / co wiec prawodawey zwykli czyz 
nić. Ale chlop ßalony nie widzi tego / i$ vo E wangeliey wiezy 
fa mile / wiezy miłośći od Oſee opowiedziane? Przypatrz fie 
Zydzie prawu naßemu lepiey / a obaczyß wiele Chrześćian nie 
grzmieniem ani piorunem / ale temi powrozkami mifośći poz 
wabionych y voldlonych / a oniod grzechu iako od zadla gadzin⸗ 
nego ſtronia / aby niebieſki żywot na tym świecie wiedli. Ale 
nie o tych petäch dzis moma. 

i Alowó 


Mowa o tych petóch / ktore niedawnych oni Bdfd Kaͤn⸗ 


tymix rzucił był na tak wiele tys iecy ßlaͤchty / kmiectow / ßlach⸗ 
cfauck / y kmiotowek / y dzlateczek niewinnych wßytkich / y proz 
waͤdzil do ordy / iako bárány do iatek rzeznik okrutny. Pros 
wadzil / ale Pan z wielkiego milosierdzia fivego/ na polóch poz 
kuckich zaſtapil Rozboycom bezeenym z y iako niegdy Sáráoná 
gromil / ſtanawßy przy filarze ogniſtym ſwoim / tar y 20. Czer⸗ 
wed ſtanal przy ogniſtym ſwym Rrzyzu / (kolumne fivotey / 
praes ktora zwyćieża ) y gromil Woyſka Tatarſtie Fargonſtim 
onym podobne / y rozwiazal porsrozy z rak y s nog Wiernych 
woich / ktorzy na wieczne niewola iu byli ſtazani. Wiecieß 
teraz / ido ieſt drega złota wolność vodfid niewiedzielis eie poz 
dobno drudzy / az po okowaͤch / 43 po onych rzemieniach y por 
wrozach ? prawda zes eie mowili, Bito nas Eieśćienidmi za ßy⸗ 
ie / y w dzień y w nocy gnano nas iako ſtaͤda bydlece 5 bylt mie⸗ 
dzy námi Levi / ale y ei na ſtryezkachz byty y lwice one buezne / 
ale y te midfto złotych paſow miály ná (obie powrozy / przeklec⸗ 
two Boże na fobie widzialy / opowiedziaͤne / przez Proroł d. Y 
bedzie miaſto wdzleczney woniey (tob / miaſto wtofá vtrafio⸗ 
nego łyśinć / y miaſto paſu powroz / a mlaſto kßtale ika miek⸗ 
kiego s lermieg. Oni twol pietal Bohatyrowie paͤdna na woy⸗ 
nie / y mezni ro bitwie. Doroftarise teraz nedsnico / d obeygrziy 
ſie / nie maß za toba pogánidcá na bach mac ie żadnego / obwelas 
zano od diebie powrozy / wracay fie bo miley Dyesyziney two⸗ 


“Gey /3 ktora tuj iu mialas fie byłą posegnáé na weicht, Czolemze 


vderz Bogi twemu/(Etory dal tak ie fire Woyſtom A. J. M.) 
obroney twemu / za wielk lem nabozenſtwem Brolewjkim/dbyś 
do świebody przyßla. Radupze ſie / oͤpiewayze chwaly Corko 
Syonſka pii wybawiẽielowi twemu / Etory krußy bramy 
micoziáne / y kanne zawory zelazne. Os wie c il Pan cigmnoséi 
twoie, położywfiy błoto na oczy twoie / to ieſt ſtarawßy eie y 
poFasavofivé to / zes proch / y bloto nikezemne. Podniosł Pan 
wytraconych ,iáÉo milosierny y milosciwy pan / cierpliwy y 
mitosierny. Nie bedzie fie gniewal na wieki / ani na wieki groa 


zie pedales Nie wedlug grzechow vez ynil nam / ani wedle niez 


prawo⸗ 


Exod. 244 


Efai. 32 
>» 
Vpomnie 
nie Ye. 
mom de 


Thwaly , 
Boje ., 


Phlas 


Phal, vori 
» 


qm 
3 I Wülm, 77. prówości naßych oddal nam. Abowiem weblug wyfotośći nież 


bc od ziemie / vmocnil milos ierdzie five nad tymi Etorsy ſie go 
»» bota. X obfitował wtym / aby owroćił gniew ſwoy / y nie za⸗ 
* palitwfeleiego gniewu ſwego. N wſpomnial iz cialem ſa / du⸗ 
chem idacym y nie wracdiacym fie. 

anmiluie fpráwiedliwych, Lofy ich ma w rekach ſwo⸗ 
ich / Pan aͤbowiem vmarza y ozywia / za prowadza do pieklow / 
yodprowadza / ktory wboglego czyniy botgóći / poniża y poda 
nos t. Chwal Pana dußo moi / bowiem Pan ſtrzeze przycho⸗ 

* Stow / sirote y wdowe przty inte / a drogi grzeßnikow wygubi. 
Chineniezykowie chcac vesynté pokoy w Brolefiwie ſwoim / od 

Bog nig Tatar okrutnych / murem ſie otoczyli od nich ná mil kilkaͤſet. 
mur ogni Viewiele pomogl tymt czaſy co ted zbudowaͤlck / reka zepſo⸗ 
nv. wald. Poteżnieygy mur naß bedzie Bog vo Troyoy ledyny / kto⸗ 
Zach, 8, ty ofobie mowi: Będę murem ogniftymw kołonich, z mu⸗ 
ru ogniſtego / y coż innegotcono ſtrzelba ogniſta wypadnie e 3 

muru ogniſtego wypdöng ſtrzaly one / o ktorych w Pfälmie; 

Pllm,z, Strzały ſwoie oprawiłw gordiace ognie. Stańmy przy ta⸗ 
kim murze / a ſtanmyz mocna wichra / 4bowiemfpráviedliwy 

Rom.*. , z wiáryiyie ykroluie / by wßyrkle Koße / Tabory poganſtie 

ſtanely / rowymznótu swyćteżyty. 

, Krolować bedziePannawicki, Bog twoy Syonie od 
rodzdiudorodzain, Chwalmy Pánd Boga naßegoz chwal 


ay Reg. 2. 


Aroleſt. d ußo moi ánd / abowiem wola iego ieſt / abychmy krolowall 
satis. z nim w Rroleſtwie lego / wktorym nie goreie pozogami Ta⸗ 


kaͤrſtimi Syon / nie ſtracha fie wolen Bokoßowych / ant nataz⸗ 
dow Ronfederackich. Tam podkopow żadnych niemaß / zie⸗ 
mia cám nie drży od ſtrzelby / niemdß tám zaboiow dni poź 
robſtw / dni zbrodniow żadnych. Tam wieczuy pokoy od ro⸗ 
dzaiu do rodzatu / pokoy iako Ocean ßeroki nieprzeyziuzaͤny nice 
3rozumiány. Broluyze nad namt paͤnie / y tu na ziemi y tam vo 
niebie / tu poki wola twoic s wieta / K. J. M. Pana naͤßego / 
y Woyſta tego krzep loſta y potega twoja / abychmy w fprás 
wicdliwośći yw s wigtobliwos et zytac tobie fie podobdli/ 
3 toba krolowalt / na wieki wiekow / Amen. 


